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— W ied eń  15 L utego. —
D onoszą z Podola  że  cholera ju ż  się wysiliła,  

a lb o w iem  m ałe jćj tj lko  sy m p tom ata ,  jeszcze  gdzie  
niegdzie tylko s ię  ukazują, a i t o j u ż  pod nazw iskiem  
choleryny.

Wiadomości  z prowincyj  włoskich są nie­
pokojące.  Studenci  w Padwie i w Pawii  przez 
swoje  pos tępowanie  w y w o ł a l i  w m ie s z a n ie  się siły 
zbiojnńj.  Podobnież i w Treviso gdzie us i łowano 
podpal ić dom pożyczki ,  i w Wenecyi  zbiegowiska 
miały miejsce.  Prezydent  Ces.  Kr .  Rady Wojennój  
hrabia Hardegg blizki j e s t  śmierci .  Nie sądzą aże­
by dnia jutrzejszego dożył. W obecnym czas ie,  jest  
to dla n as do t k l i w em  nieszczęściem,  że s t r ac imytak 
znakomitego męża. Tw ie r dzą ,  że J.  C. W.  Arcy- 
*iążę A l b r e c h t , będzie jego następcą.

Donoszą z We n ec y i ,  że d. 7 h. m. na okręcie 
parowym przybył tam jeszcze j e den  batal ion n ad ­
graniczny.

Wiadomości zagraniczne.

— W a rsza w a  18 L utego. —
Na mocy rozkazu władzy wyższćj ,  majątki  na ­

leżące do następujących osób do Pruss zhiegłycb i 
ant e udział  w  złych zamiarach pod sądem zo­

il 3J3cycb,  na rzecz ska rbu zabezpieczone być mają: 
gnącego Lemańskiego rodem z m. W ło c ł a w k a ,  był. 

Ucznia był kur, 6 w nr a wnych w  Warsza wie  i L u ­
dwika De m bo w sk ie go > mieszkańca guberni i  Płock. ,  
którego matka  mieszka w części dóbr  Borzewo w 
gub.  Płockićj .

Petersburg  7 L u teg o . —
W  guberni i  K ijow skiej w 2  tygodniach od dnia 

do  3 0  g r udn ia ,  w sześciu powiatach zachoro­
wało oaób 131 ,  umarło  34. Epidemia wyraźnie już

na schyłku.  —  W  guberni i  Mińskićj cholera słaDo 
działa w miastach Rzeczycy i Bobrujsku z ich po­
w ia tami ,  tudzież w powiec ie  lhumańskim.  Od  17 
grudnia  do 1 styczni*,  zachorowało tam 7 ,  umarło 
5. W Mohylewie nad Dnieprem od 29 grudnia do 
8 stycznia zachorowało 2 a nikt nie uinarł .  W  po 
wiatach w lernże okresie zachorowało  192, umarło  
35. W  Wi tebsku  cholera w końcu r o k u , zaczęła 
się rozwijać z większą szybkością niż przedtem,  ale 
od 1 stycznia znowu zwolniała w swem działaniu.  
W p ie rwszym tygodniu stycznia zachorowało 14, u 
marło 12. Kilka przypadków zjawiło się w  Leplu 
i B ie sz en k ow ic ac h , wszakże z 10 chorych nikt nie 
umarł ,  Epidemia ustała zupełnie :  1) VV ziemi K o ­
zaków Duńskich od początku grud ostatnie wy­
padki miały miejsce w okręgach :  N o w o - C h o p e r -  
skim i Mi rsk im;  2) W  gubernii  Ekaterynosław skićj 
ostatnich dni grudnia.  —  Z guhern i j ,  N iżegorodz-  
kiej , W o r o n e ż s k i e j , Tam bow sk ie j ,  Tulskie j ,  P ó l -  
t awskiej ,  Czernichowskiej  i Podolskiój ,  w ciągu o- 
stalniego tygodnia nie odebrano doniesień.

— P aryż  12 Lutego. —

Konstytucja  którą Karol  Alber t  nada ł  Sardynii,  
opićra się zupełnie na zasadach konstytucyi francuz- 
kićj.

Zmiana ta tak ważna w swoich skutkach za­
szła bez niepokojów,  bez krwi  prze lewu,  dr«>gą p r a ­
w n ą ,  gdzie monarcha sarn na czele swego  ludu 
przewodniczył  opinii  ogólnćj stosując się do ducha 
czasu i nowych potrzeb koniecznie wypływających 
z postępu eywilizacyi.

Rząd francuzki  otrzymał zawiadomienie  od p. 
Bresson konsula francuzkiego w Pa le rmo,  że m a r ­
grabia Spedalot to prezes komitetu  powstania sycy­
lijskiego,  poda ł  notę w którćj  w y ra ża ,  że tylko za 
pośredn ic twem i pod rękojmią Anglii i F ranc j i  mo 
een je st  wejść w  układy z królem neapo l i t ańsk im. 
Słychać,  że pe w n e  dw a  wielkie mocarstwa podały 
manifest  gab inetom Europy co do sp raw włoskich 
i szwajcarskich.

K ap i t an  sz tabu Saha l t i e r  udał  się ^ depeszami
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Guizota do konsula francuzkiego w Alexandryi .  Przed­
miot  jego podróży ma na celu przeniesienie się Abd- 
el Kadera  do Eg ip t u ,  które ma być dozwolonepod  
pewnemi  warunkami .  S łychać,  że Abd  el Kader  
na  piśmie podał  wicekrólowi  propozycyą,  iż przyj­
mie w jego wojsku służbę.

D ra m a t  olbrzymi „Alexandra Dumas* pod ty­
tu łem : H rabia  Monie Christo, wypracowany według 
znanego romansu  tegoż au to ra ,  wyszedł  z d ruku w 
dwóch  częściach. Jak  liczne jego będą p rzedsta­
wienia , już z tego wnosić można ,  że 40 podwój ­
nych przedstawień już zamówiono  , i naprzód sprze­
dano miejsca.

Policyi udało się schwytać her sz tów wie l re  nie­
bezpiecznej  bandy złodziei ,  — między członkami t e ­
go zacnego stowarzyszenia znajdują ł ię :  Levi Majer  
z F rankfor tu n. M. ,  Levi Cerf  zMoguneyi  i Kirsch 
z Brernen.

Niektórzy z gwardyi  narodowćj  znajdując się 
na  bankiecie r eformis lów w Romans  w  mundurze  
i przy pałaszach przez grzeczność odbieral i  bilety 
od dam wchodzących.  Folicya w  Valence zapozwa-  
ła ich wyprowadza jąc  zaskarżenie ,  iż pełnili s łużbę 
publicznie nie mając na to rozkazu ,  co jak w ia d o ­
mo ulega karze 2 do 5 lat więzienia.

— Dnia  13 Lutego. —
Na wezorajszem posiedzeniu izby d e p u t o w a ­

n y c h , rozbierano poprawkę  p. Sa l l androze , która od­
rzucona  była 222 przeciw 189, a paragra f  ostatni 
w  zupełności»został  przyjęty. Gdy przyszło do gło­
sowania  nad całym adre ssem,  oppozvcya nie miała 
w nióm żadnego udziału ,  t ak ,  iż adress został 
przyjęty 241 głosami przeciwko 3.

Słychać,  że prefekt  policyi p. De lesse r t ,  zamy­
śla podać się do dymissyi , w razie gdyby min i s t e -  
ryum koniecznie domagało się zabronienia siłą zbrój - 
ną bankietu reformistoin.

Ministeryum wojny wydało rozkaz założenie 3 
magazynów żywności  w okolicy Paryża Od kilku 
już dni załoga wojskowa  Paryża ściągniętą została 
do k o s z a r , a ostre ładunki  rozdane na dni 14.

Niążę Syrakuzy,  który już  ki lkakrotne miał  po­
s łuchanie u k ró la ,  dotąd wyjechać nie może do 
k r a j u ,  z p o w o d u ,  że poseł  neapoli tański nie o tr zy­
mał  jeszcze rozkazu podpisania mu  paszportu.  W i e ­
lu emigrantów sycylijsko - neapoli tańskich dają się 
widzieć dosyć często u xięcia.

—  Dnia  14 L u teg o . —
Cały Paryż w tej chwili  zajmuje się pytaniem, 

co się stanic z bankietem reformis lów,  na którym 
eppozycya,  w  skutku ostatecznej narady,  n ieodzo­
wnie  pos tanowiło znajdować się w mas s ie .  Mów ią  
także,  że gwardya na ro do w a  w liczbie 10,000 ma 
również  zna jdować  się na bankiecie.  Oprócz tego 
oppozycya zobowiąza ła  s ię ,  że nie hędzie miała ża­
dnego udziału w  depułacyi izby inającćj wręczyć a- 
dress królowi .  Jednakże  s łychać,  że pp.  Dufaure 
i Bi l lault  a oprócz tego dziesięciu jeszcze członków 
oppozycyi postanowil i  nie zna jdować się na bank ie ­
cie ,  co uważać można za klęskę mora lną  dla op­
pozycyi. P. Emil  Girardini,  sarn j eden  z cz łonków 
lewej  st rony podał  się do dyinissyi z oświadczeniem,  
iż nie zajmie miejsca w  izbie aż po nowych w y b o­
rach.

Dziś losem ob ran o  członków deputacyi  m a j ą -

cćj wręczyć adress królowi.  Los padł  na s iedmiu 
członków należących do oppozycyi ,  lecz ci wszyscy 
p rawie są legitymiści,  to jest :  pp. Y i l l en eu re , Fribert ,  
Dar na u d ,  Qua t reba rbes  , Abra m Duboi s ,  JolIivet i 
xiążę Reggio.  Z tych trzej są chorzy,  inni zaś bez 
wątpienia udadzą się do Tui l l er iów.  O godzinie 8 
cieputacya na wezwanie  prezesa izby zgromadzi »ię 
w jego gabinecie,  a o godzinie 9tćj uda się do 
króla.

Z porządku nas tępował  dziś w izbie d e p u t o w a ­
nych projekt  do p rawa o zregu lowan iu  o br ac hu n­
ków zarządu z r. 1845. Wprzód  j ednakże minister  
handlu  przedłożył projekt  o zmianie taryffy cła ko­
lonialnego.

C onshtutionnel do woaz i ,  że oświadczenia p. 
Guizot ,  iż królowa angielska często prezyduje na 
radach gabinetowych,  jest  mylnćm.  Trafia się to w 
pewnych okolicznościach,  dla dopełnienia pewnych 
tormalności ,  nigdy jednak królowa nie kieruje roz ­
p raw am i  mającemi interes kraju na celu.

Ojciec Costa,  uciekł z Neapolu i podobno p r o ­
sił o pozwolenie przybycia do Francyi-

W  Amiens panuje tyfus w sposób straszliwy.
— L ondyn  12 L u tego . —•

Na wezorajszem posiedzeniu izby n iższej , przy­
jęto zasadę Lorda  J .  Russe l ,  co do emancypacyi  
s t a roz akon nyc h , k tó remu dozwolono odczytać po­
wyższy bil po raz drugi

Lord Lansdo wn e  w izbie wyższój podał  bil co 
do przywrócenia s tosunków pomiędzy dwo rem  pa- 
piezkim,  a W.  Brytanią.  (Wiadomo że gdy Wilchelm 
111. wstąpi ł  na t ron  angielski ,  ogłoszone było p r a ­
wo : „Że którykolwiek z k rólów mieć będzie „za­
chowanie* z papieżami ,  od t ronu odsądzony bydź 
ma). S t ronn ic two  Torysów domaga się żeby w t a ­
kim razie poselstwo ze strony P a p i ć ż a , sp r a w o w a ­
ne było przez osobę św ie ck ą ,  nie duchowną .

Słychać,  że Papićż ma zamiar  mianować kar­
dynałem arcybiskupa Dub i inu  Dr. Murray; prałaf ten 
odznacza się zasadami u r n ia rk ow ane mi , to
wybór  tym większy przynosi zaszczyt Ojcu święte* 
mu.

Donoszą z Neapo lu ,  że w Sycylii wszystko już  
uspoko jone ,  z po w odu  że król przystał na konsty­
tu c ją  z r. 1812,  tudzież na zaprowadzenie oddziel­
nego rządu,  własnej adminis t racj i  i Pa r l amentu .  
Wojska już  do Neapo lu  powróc i ły,  c wszystkie 
twierdze zajęte przez Powstańców.  Z Messyny nie 
masz wiadomości .  W calem królestwie neapoli tań-  
sk ie m,  panuje spokojność.  Ogłoszenie uroczyste 
konslytucyi,  miało nastąpić 9 b. m-

Nastąpić ma w  króice zmniejszenie podatków,  
tak iż odtąd ci tylko poda tkować  b ęd ą ,  którzy nad 
200 fs. rocznego mają d o c h o d u ,  gdy dotąd pobić-  
rano podatki  od pos iadaczów 150 fst. dochodu.  Sty- 
chać,  że podatki  akcyzy mają  być nie t y l k o  zmniejszo­
n e ,  lecz i pobór  t akowćj  do depa r t ame ntu  celnego 
wcielony,  a depa r t ame nt  akcyzy, zupełnie zniesiony. 
Najobszernie jsze użycie telegrafów' elektrycznych, 
odbywa się obecnie w  Stanach Zjednoczonych,  l a ­
ki telegraf  ukończony już  j e s t ,  aż do St.  ^oui* 
Wiadomośc i  przeto od oceanu  a t lantyck iego, az do 
Missis ipi ,  przebiegają w kilku inmutach.  Połąc^o 
on mias ta ,  Wash ing ton , B a l t i m o r e , H a d e i f . ą ,  New -
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Y o r k ,  B o s to n , Buf fa lo, P i tsburg,  Cineinnat i ,  Louis-  
vi!le, i St.  Luis ,  w  nieprzerwanej  lini i ,  w  prze­
ciągu 40*28 mil ang.  a w krotce przedłużony bę ­
dzie o 2800 mil ang. a to bez żadnćj pomocy od 
r zą du ,  lecz tylko przez stowarzyszenia p rywatne .

Bombnjska G enllem ent G azelte  maluje smutny 
obraz krytycznego położenia Persyi.  Wew ną t r z  
szórzy się pow s tan ie ,  podczas gdy naczelnicy Tur-  
komanów niepokoją i napadają na posiadłości p e r ­
skie;  wojska Szacha t rwają w uporze i nie chcą 
wyruszyć przeciw burzycielom równie  jak przeciw 
T u r k o m a n o m ,  dopóki im żołd zaległy nie będzie 
zapłacony.  A że skarb jes t  próżny,  Szach przeto nie 
jest w możności  zado^yć uczymćtcinu żądaniu.  M ó ­
w ią ,  że aby się wydobyć z tak przykrego położe­
nia ,  Szach chce wezwać  obcej pomocy.

— M a d ry t  7 Lutego. —
E spar te ro  opuści ł  stol icę,  udając się jak sam 

o tćm zawiadomił  senat :  do Logrono dla in t e res -  
l ó w  familijnych.

Rząd otrzymał  d. 3 b. m. wiadomość o og ło ­
szeniu konstytucyi w Neapo lu ,  która j ednakże tu 
nie z wielkićm była przyjęta uniesieniem.  Obaw ia  
s ' ę bow iem  rząd,  iżby t akowe powodzenie  usiło­
w ań  rewoluayjnych,  nie sprawiło tu elektrycznego 
sku tku ,  na tym s t ronn ic twie ,  które n iedawno  siłą 
z b r o jn ą , i przez własną swą nieudolność pokonane,  
obecnie co raz bardziej podnośić g łowę  zaczyna.

Ze powstanie wKata lon i i  nie zostało ukończo" 
nćm nie ulega wątpl iwości .  W  dniu 15 z. m. k»r- 
l is towski naczelnik Yitella zadał ciężką klęskę 250
!u j]zl0.m woj s^a królowej .  Naczelnik Baquica z 150 
ludźmi uderzył na oddział  wojska k r ó lo w ć j  i pobił  
go- W  dniu 24 z. m. wyruszyła załoga z Lerydy, 
Ły ścigać 200 karl istów, którzy się na głównej  d r o ­
dze Aragonii  zgromadzil i .  Następnego dnia rozst rze­
lano w Lerida dwóch  karl istów, a tej ezekucyi  t o ­
warzyszyły nas tępne okoliczności .  Jeden z skaza ­
n y ch ,  zwany Por ta ,  r ano oglądał  jeszcze troje swych 
d robnych dzieci ,  k tóre w  kilka godzin miały być 
pozbawionemi  ojca. O  godzinie 2ej skazani ruszy­
li na plac ,  gdzie do nich dano ognia.  Por ta  zo­
stał zabi tym na miejscu , ale do B a la g n e , jego  to ­
w arzysza ,  musiano drugi  raz dać ognia i zos tawio­
no go na placu jako znbitpgo. W tern przypusz­
czeniu,  grabarz przybył zabrać ciało do pogrzeba­
nia,  włożywszy je do t rumny ruszył na cmentarz 
°a  godzinę drogi odległy. Na szczęście najprzód 
Pogrzebał  ciało Porty, a gdy tego doko ny wał ,  kilka 
° sób przechodzących dostrzegło,  że Belagne jeszcze 
oddycha.  O tćm uwiadomil i  proboszcza.  Ten ka- 
p t ł ' O s t r z e l an eg o  wyjąć z t rumny  i widząc ,  żeby ł  
dano „ ' u l)on ' e^  d°  mie jscowego szpi ta lu ,  tam 
na sz^Iankę mocnego w in a ,  które mu  jeszcze

godzin życic wróci ło.

Rozmaitości.
a • .. , . .. J J o r i a e s  l a k  da l e j  m o w i  o
d z i e n n i k a r s t w i e  i c a n o u z k i e m  •

T am  to spotykamy,  j ak odległe echo pierwszćj

rewolucyi ,  ow e  g w a ł t o w n e ,  namiętne rozprawy,  
w których gorycz i gn iew nie raz miejsce talentu 
zas tępuje ,  w  których polemika bez oszczędzania 
uderza  na wszystko,  co tylko nieufność w nićj 
budzi.

Trzy dzienniki stoją na przodzie w tej nowś j  
epoce.  N ationa l, k tóry powstał  w  ostatnich latach 
res tau racj i  i r eprezentował  ówczesną k rańcową  o- 
pozyeyę,  przyjmując wszystkie konsekweneye zasad 
z 1789 r. protestując przytem przeciw k rwa wy m 
nadużyciom Rrzeczypospol i t ćj , przeciw cesars twu,  
przeciw nieszczćrości restauracyi.  A ven tr ,  który od 
rządu domagał  się zupełnćj  swobody wychowania  
i starał  się skłonić duchowieńs two  do zrzecenia się 
wszelkich pensyj przez rząd płaconych,  pragnąć po ­
wrócić katolicyzmowi da w n ą  jego potęgę przez u -  
bós two  kap łanów,  przez swobodę  kazań i pogodze­
nie wiary z wiedzą.  Nakoniec Globe, który w p ra w ­
dzie poli tyce mało się od d aw a ł ,  jednak rozszćrza -  
niem zasad ekonomii  pol i tycznej , które później w k o -  
rzeniły s ię ,  miał  wielki udział  w  ru ch u  ogólnym. 
Oprócz tych t rzech dzienników wspomnieć musimy
0 T rib u n e , piśmie tygodn iow em,  które wraz z 
mnós twem bro szu r ,  wypowiedziałosys tematowi  woj­
nę. Rok 1833 można było nazwać rokiem odrodzę 
nia zasad z 1793 ro k u ;  my sarni naliczyliśmy 250 
b roszur ,  w  których opowiadano konieczność Rzpltej
1 broniono Robesp ie rra i Murata.  Ten stan p rze ­
silenia t rwał  do roku 1835,  w którym przyjęcie 
p raw  wrześniowych położyło t amę przesileniu.  Hra- 
sa polityczna stała się odtąd bardziej umia rkowaną;  
pierwszym skutkiem było usunięcie wyrazu R z e c z -  
pospoli ta.

Jedn ak  nie same tylko p raw a  wrz eśn iowe  spo­
w od ow ały  ten zwrot  prasy do idei umia rkowanych .  
Opinia publ iczna wyprzedzi ła p r a w o ,  potępiając te 
szalone pochwały systemu pos t r ach u ,  te przesadzo­
ne zasady s t ronnicze ,  k tó re ,  nie bacząc na to co 
zyskano,  chciały się zwrócić na nowo do zmian ;  
tym zaś punktem wyjścia naznaczyły rok 1793. S t ron­
nic two republ ikańskie bez gtowy i bez idei o rg a ­
nicznych dla zniszczenia siebie więcej jak rząd z ro ­
biło.  Po  sześciu latach walk i zamię szan ia , w ró co ­
no na pole rozpraw konstytucyjnych,  a z zawarc iem 
tego poko ju ,  now a  epuka rozpoczęła się dla prasy 
peryodycznćj .

Dziennika rs two Restauracy i ,  które tak potężny 
w pły w  wywićrało na opinię pub l i czną ,  czerpało 
g łównie swe siły w zasadach,  w  poświęceniu pi­
sarzy dla tych zasad ,  z ofiar wszelkiego rodzaju,  
które mu zapewni ło zwycięztwo.  W pierwszych 
latach po 1830 r ok u ,  nadzieje i obawy o przyszłość 
n iepew ną ,  wzburzenie s t r onn ic tw ,  baczność z jaką  
Europa zwracała  swą  uwagę na F r a n c j ę , namiętność 
nakon iec ,  nierozdzielna od walk pol i tycznych,  p o ­
niżyła duch prasy publicznej .  Jednak pomimo gw ał ­
towności  w wyrazach potrafiła przecież godność  
swą  u t rzymać,  ponieważ za jmowała się szczćrze 
rozb io rem zasad i ważnych in te resów p a ń s t w a ; j a k  
ró w n i e ,  że polityka była ciągle g łównćin jej zaję­
ciem ; ale zbyt rychło polityka stała się siugą prze­
mysłowych zamiarów.  Znaczne zniżenie ceny pe­
wnych dz i e n n ik ó w ,  u iz anowien iem ceny 40 f r a n -  
kow ćj ,  chociaż to mogłoby się stać nader  szczęśli­
w ą  n o w o śc ią ,  gdyby się na czas umieli  wst rzymać,
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wywoła ło  pot rzebę pokrycia kosztów niesłychanych 
dz ienn ika ;  należało najprzód szukać p r e n u m e r a to ­
r ó w  i musiano akcyonaryuszów ściągać za pomocą 
wielkich dywidend.  Dotąd zwracano  się głównie  
do przekonania publiczności ;  teraz rozpoczęto za­
dawalać  jej c i ekawość,  zaczęto p rzemawiać do u -  
czuć kobiety,  zamiast  zwracać się do rozumu męż­
czyzn. Od tćj chwli  rozpoczyna się najście ro m an ­
sów w felietonach do dzienników,  która to nowość 
pod wzg lędem materyalnym równie  je st  s zkodbwą  
dla dz iennika ,  jak dla publiczności  pod względem 
pisarskiego talentu.  To najście romansów w felie­
tonach równie  jest  smutnym wypadkiem dla dzien­
n i k ó w ,  dla publiczności  i pisarzy;  dla dzienników,  
pon ieważ te muszą ponosić najcięższe,  najbardziej  
rujnu jące of iary,  by zapewnić sobie wspó łp raco­
wnika  u lubionego w danym ez&sie, o ile p renume- 
r a to ro wie  bez różnicy opinii  idą od dziennika do 
dziennika za ulubionym sob ie  opowiadaczem.  W  
ten sposób istnienie dziennika nie pewn e  zależy z u ­
pełnie od feljetonu. Romanse te zgubnemi dla 
publ iczności ,  pon ieważ o dw rac a j ą j e j  uwag ę  od czy­
tania dzieł  poważniejszych i robią ją jedneui  w ie l -  
kiem dzieckiem,  przenoszącem swą zabawkę nad 
wszys tko,  którego smak zepsul i ,  którćj ducha w y ­
brykami nieokiełznanój imaginacyi zupełnie strawili .

Doniesienia

N e r  525.
CESARSKO KRÓLEWSKI TRYBUNAŁ 
M iasta  K rakow a i  Jeg o  Okręgu.

W  zastosowaniu się do ar tykułu 12 ustawy Hi­
potecznej  z r.  18 44 ,  wzywa mających prawe do 
spadku pu ś. p. Joannie z Konarskich Białkowskiej 
pozostałego,  składającego się z połowy summy ztp.  
1000 no- realności Ńro 75 w Gminie VII.  M. K r a ­
kowa hipotecznie ubezpieczonej,  aby takowe w ter­
minie miesięcy 3ch Trybunałowi p r z e d s ta w i l i , — w 
razie bowiem przeciwnym spadek ten zgłaszającemu 
się P .  Stanisławowi bialkowskiemu synowi Joanny 
Białkowskiej przyzuaoym zostanie.

Kraków dnia 28 Siycznia 1848 r.
Sędzia Prezydujący 

J.  C zernicki.
( I r . )  Z. Sekretarz P . B urzyński.

A ro  8267.

CESARSKO KRÓLEWSKI TRYBUNAŁ 
M iastu  K rakow a i  Jego Okręgu.

Wskutek wniesionej prośby przez  P. Jozefa P o ­
dolskiego ojca i opiekuna małoletniego Józefa Podol­
skiego o przyznanie temuż w spadku po matce ś. p. 
Alojzie z Rydalskich Podolskiej , kamienicy w Gminie 
II. pod L. 268 położonej , na lęź przez głowę Pe- 
tronelli z Kromerów Kydalskiej ma tk i , po Ignacym 
Kromerze dziatku p rzypad łe j .— Trybunał  po wysłu­
chaniu wniosku C. K. Prokuratora w mysi ArE. 12. 
ustawy Hipotecznej z r. 1844,  wzywa mających p r a ­

Zgubnym nareszcie jes t  ten stan rzeczy dla pisarzy,  
bo krytyka p rawdziwa została zruconą z t ronu,  sztu­
ka zamieni ła się w rzemiosło,  zaród najlepszych 
myśli został  s t r awiony ,  a pisarze produkcyą n ie u ­
sta jącą,  przymuszoną,  są wyczerpanemi.  Nic mało 
tu za rzu tów,  ale nie sądzimy,  byśmy su rowość n a ­
szą zbyt daleko posuwal i ,  powta rzamy zresztą tyl­
ko t o ,  co przed nami inni powiedzie l i ,  co mówiła  
tyle razy puoliczność,  jakkolwiek  dziś tak jak k ie ­
dyś jeszcze chwytać się daje w sidła roman sów  w  
fel jetonach,  sprawozdań  o zbrodniach przez sąd przy­
sięgłych sądzonych,  które podobnie jak romanse ,  
ku szkodzie prawdziwych r o z p r a w ,  dobrej  l i t eratu­
ry i moralności ,  zajęły miejsce w szpaltach dzienni­
ków.  (D. n.)

PRZYJECHALI  1)0 KRAKOWA

Od dm a  20 do dniu  21 L utego .
Dunin Józ e f  ob. ,  Kwieciński  Kasp er ,  Stror  

Franc iszek,  Bour lard W ik to r ,  Kuss  Antoni ,  z G a -  
l i cyi ; — Frel ich Jan  ob.,  Walewsk i  S tan i s ł aw,  z 
Polski.

fV yjachali z  Krakowa.
Straszewski  Rysza rd ,  do Gal i cy i ; —  Bogusz 

W a le ry a n ,  Niwicki  Józef ,  do Polski.

Lrzedowe.w

wa dc nadmienionego spadku,  aby takowe w termi­
nie m i e s i ę c y  t r z e c h  p r z e d s t a w i l i  — w  r a z i e  b o w i e m
przeciwnym po upływie tego cr.asu,  spadek zgłasza­
jącemu się Józefowi Podolskiemu synowi Alojzy z 
Rydalskich Podolskiej przyznany zostanie.

Kraków dnia 23 Grudnia 1847 r.
Sędzia Prezydu ący 

(2r.) J  Pareński.
Z. Sekretarza P. K urzyński.

N e r  7887.
CESARSKO KRÓLEWSKI  TRYBUNAŁ 

M ia sta  Krakowa i  Jego Okręgu.
Wskutek prośby P. Józefa Slraszi tyskiego na 

zasadzie testamentu ś. p. Floryana Straszewskiego,  
ogólnego spadkobiercy t e g o ż , o przyznanie mu w  
spadku nadmienionym summy złp. 60 ,000  na dobrach 
Kosmyrzowie w okręgu Miasta K r a k o w a  położonych, 
zahipoiekowanej — Trybunał  po wysłuchaniu wniosku 
C. K. Prokuratora ,  postępując w duchu Art .  l 2  u -  
Slawy Hipotecznej z r .  1844 wzywa  mających pra- 
wo do powołanego spadku,  aby takowe w terminie 
miesięcy 3ch przedstawi l i— wrazić bowiem przec iw­
nym,  po upływie tego okresu summa złp. 60 ,000,  
dobra Kosmyrzów na rzecz ś. p. Floryana S t raszew­
skiego c iąż ąc a ,  na imię P.  Józefa Straszewskiego 
przepisaną zostanie

Kraków dnia 28 Grudnia 1847 r
Prezes  Trybuna łu  

M a je r .
(3r.) | Z .  Sekretarza P liu r z y ń tk i .


